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Monarchya Austryacka.
R zecz urzędowa.

Dla za łożenia  szko ły parafialnej  w ]\'o/;<:iańcu w obwodzie 
ż łoczowsk im of iarował  właściciel  tej wsi g r u n t  pod budynek szkolny 
1 na za łożenie  ogrodu war zyw ne go ,  j ako też  wsze lki  ma teryał  bu ­
dowlany na szkołę.

Zaś  gmina Trosciu tiiec w ie lk i  obowiązała się:
1 )  Płacić na u t rzymanie nauczyciela rocznie 105 zł.  w. a.
2 )  Na opał  szkoły  i pomieszkania nauczyciela dosta rczać  ro -  

eznie pięć kóp sloiny okłociastej .
3 )  Spra wić  po t rzebne porządki  szko lne i u t r zy m y wa ć  zawsze 

'v dobrym stanie.
4 )  Wys tawić  budynek  szkolny z materyału .  k t ó r e  of iarował  

właściciel  wsi.
5 )  Zajmować  się us ługą p rzy szkole.
Opróc z  lego of iarował  rz.  kat .  pleban z Z a ł o ź c a c l i , X. W i n ­

centy Ziel iński  dla polepszenia dotacyi nauczyciela na czas swego 
pobytu w Zaloźcach  rocznic  10 zł .  m. k., a na wystawien ie  budynku 
szkolnego również  1 0  zł .  m. k.

Okazana temi ofiarami t roskl iwość  o ro zsz e rzen ie  oświaty 
między ludem wiejskim podaje c. k. gal ic.  Namies tnictwo  z należy-  

uznaniem do wiadomości  powszechne j .

13. s tycznia.  Dnia 12.  s tycznia 1801 wyszedł
w c. k  nadwornej  i r ządowej  d rukarn i  w Wiedniu i zos ta ł  rozesłany
HI. ze szy t  Dziennika ustaw pańs twa.

Zesz y t  ten zawiera :
Nr.  4.  Dekr e t  mini s te rs twa finansów z 5. s tycznia 1861,  ważny

We wszys tk ich k rajach koronnych z wyjątkiem Dalmacyi  i Po­
g ran icza wojskowego ,  względem apara tu  Stumpe-Holdmnnna  do 
mierzenia spi rytusu,  jako też  względem poprawienia inst rukeyi  
co do używania apa ratu Bi t t ingera do mierżenia spi rytusu.

Nr.  5.  D ek re t  mini ste rs twa f inansów z 6 . s tycznia 1861,  ważny  wc 
wszys tk ich k ra jach  koronnych,  gdzie ro zporządzen ie  z 27.  kw ie ­
tnia 1857  (da .  u. p. nr.  8 5 )  j e s t  w mocy obowiązującej ,  w zg lę ­
dem uwolnienia od stempla świadec tw,  j ak ie  za łącza ją  właściciele 
klaczy ubiegających się o premie za chów koni.

Nr.  6 . Obwieszczenie  minis ters twa sp ra w  zew nę t rzny ch  z 8 . s tyc z ­
nia 1861,  względem dalszej p rawomocnośc i  aus t ryack o- ho le nd er -  
skiego t r ak ta tu  p o c z t o w e g o  z 1 9 . g rudnia 1861.

Nr.  7 , Roz porządzen ie  mini sters twa f inansów z 9.  s tycznia 1861, 
ważne w lombardo-weneckiem kró les twie ,  względem zas tosowania  
cesa rskiego  rozporządzenia  z 27.  g rudn ia  186 0  (Dz ień.  ust.  p. 
nr.  2 7 8 )  do należytości ,  ustanowionych ustawą z 9.  lutego 1850 
(Dz .  u. p. nr.  50 ) .

Sprawy krajowe.
H u s i n ó w .  -  S p r o s t o w a n i 0, — D o n i e s i e n i a  z  W ę g i e r .  — W y p ł a t y  s z ó s t a ­

k a m i  w  W e n e c y i ,  — P r a w o  w y b o r c z e . )

« 13. s t y c z n i a .  G azeta w iedeńska  p i sze:
„Dnia 11.  s tycznia  o godzinie 2. w południc r ac zy ł  Jego  c. k. 

Apostolska Mość wyświadczyć  deputacyi  hal icko - ruskiej  z Galicyi 
" y s o k i  zasz czy t  przyjęciem na osobnej nud y en e y i ; deputacya ta 
skh 'daln się pod p rzewodnictwem a rcyb iskupa lwowskiego  i Met ro ­
polity JM. ks iędza Je rz eg o  barona Jachimowicza ,  z biskupa p rze -  

ki ego JM. ks iędza Tomasza Polańskiego  i z lwowskiego  biskupa
księdza Sp irydyona Li twinowicza ,  tudz ież  z cz te rech deputo­

wanych lwowskiej  metropoli talnej  i p rzemysk ie j  biskupiej  kapi tuły 
katedralnej ,  a nakonicc z t r zech cz łonków lwowsk iego na rodowego 
>»stytutu stauropigi i .

Zadaniem deputacyi  było? * odniesieniem się do cesarskiego 
dyplomu i na jwyższego  nianiłesłu z 20.  paździe rn ika r.  z. jako też  

objawionych  okólnikiem ministra s tanu pana Schmerl inga zasad  
»owej o rganizacyi  Cesar s twa,  z łożyć  u stóp cesa rskiego t ronu naj -  
Oniżeńsze podz iękowanie  Rus inów w Galicyi  za  zbawienne ludowe 
' as tytucye ,  i najzupełnie jsze zaufanie w ojcowskich zamiarach  Jeg’o 
ces. Mości ,  a o raz  p r zy  tej u roczys te j  sposobnośc i  ponowić zap e­

wnienie dawnej  wierności  i przywiązania  Rus inów do swego  nnjmi- 
łosc iwszegn  Cesarza i Pana,  do najdostojniejszego domu cesarskiego 
i do snolnej  ojczyzny nusl ryaekiej .

Ułożony  w tym duchu i l ieznemi podpisy opa t rzony  adres  
uniżonnsci  r aczy ł  Jego ces.  Mość p rzy jąć najuprzejmiej  i na p r z e ­
mowę JM. księdza Metropol i ty  odpowiedzieć iiaj luskuwszcin za pe ­
wnieniem,  że p rzekonany  pyt zaw sze  o uczuciu wierności  Rus inów,  
a ponowiony jej  wyra z  p rzy  teraźniej szych  s lnsunknch przyjmuje 
z szczególną  p rzy jemnośc ią ,  i że leż z ojcowska t roskl iwośc ią  
będzie pamięta! o tein, by zapewnić  Rusinom odpowiednią ich Indo­
wym widokom reprezer . lacye.

Potem raczy ł  Jego  ces. Mość przemówić do każdego członka 
deputacyi ki lku łnskawemi  s łowy,  i sp rawi ło  io wszystkim wielce 
r adosną n iespodz ianko,  ,gdy Jego ces.  Mość poznał  natychmias t  
kilku mężów,  którzy p r zed  wielu laty mieli szczęśc ie  być Mn p r z e d ­
stawieni ,  1 z podziwienin godną wiernośc ią  pamięci r aczył  p r zypo-  
mnąć sobie osobiste ieti stosunki .

Deputacya wielce uszczęś l iwiona t ak ł a s k a w e m ,  co więcej  
p rawdziwie o jcowskiem przyjęciem opuściła szanowny od wieków 
gró d  cesarski ,  unosząc z sobą radosne  przekonanie ,  ze na jdroższe  
nadzieje jej rodzinnego kraju,  ściśle spojone z odrodzeniem naszej  
wielkiej  całej o jczyzny,  zna lazły najpewniejszą r ękojmie w osobie 
naszego wspaniałomyślnego Monarchy.

— N arodnt I.i.sfy ogłaszają następujące sp r o s t o w an i e : Iłohem ia  
i inne,  osobliwie wiedeńskie dzienniki  donoszą wiadomość o odwie­
dzinach hrabiego ( lam - Marl ini lza u pana Paiackicgo,  o zj eździć 
księcia fSchwarzenherga,  h rab iego Salina , hrabiego Marl ini lza i 
innych czeskich panów,  % naczelnikami narodowego  s t ronn ic twa ,  
tudz ież  o umowach,  k t ó r e  zawar l i  miedzy sobą i t. d. J e s t e śmy 
upoważnieni  oświadczyć,  że  te  pogłoski  są bezzasadne .

—  W Szegedyn ie  zawiązało  się s towa rzyszen ie  dla u tr zymania  
porządku.  Siiryóny  podając z łożone z 16 pa ragra fów statut  a tego 
s towarzyszen ia ,  uznaje wprawdz ie  chwalebny jego zamiar ,  ale dziwi  
się o raz ,  ze lak ważną ga łąź  publicznej  i komunalnej  adminis l racyi  
objęło s towa rzyszen ie  p rywatne .  Wnos i  zatem,  że s towarzyszen ie  
to podda się rozkazom władzy miejskiej,  k tóra  właśnie się o rgan i ­
zuje,  ale że w takim razie upadnie niejeden punki s ta tu tów.

Siirgóny  ogłasza nas tępujące os t r zeżen ie  datowane z Ko ­
szyc 4. slyuznia :

„ W  jednym z numerów wieczornych dziennika P. Nuplo  
umieszczony  był  najprzód list z T o in y ,  k tóry u trzymywał  między 
innemi,  że e. k. sąd k ra jowy w Koszycach obchodzi  się w okru tny  
sposób z t amtejszymi  więźniami pol i tycznymi i n i ektórych  od siedmiu 
miesięcy już  t r zym a  beż indngacyi w więzieniu,  pnezem te be z za ­
sadną,  zmyśloną wiadoinosć rozn iosły  po święcie i inne dzienniki .  
Oświadczamy prze to  d i ni Pjsr/. o ni, że wiadomość la jest  cale bezza -  
śadnem oszcze r s twem.  Rzeczony sąd k rajowy postępuję z swoimi  
więźniami  pol i tycznymi j ah  najp rzyzwoic i i j  i p r ze pro wad za  z nimi 
j a k  najspieszniej  in da g ac je ;  ale komu znane są przepisy aus lryaekiej  
p r oce dur y  kryminalnej ,  ten nawet  bez  wszelkiego objaśnienia uzna 
bezzasadnem I w i er t! z eió(‘, by k tó ryko lwiek  znajdujący się w ś l edz­
twie więzień zos tawa ł  me ju ż  kilka miesięcy ale nawet  tydz ień  
j eden  bez  indagacyi . “

—  S p ra w a  organizacyi  sądownic twa j e s t  t e raz w W ę g r z e c h  
g łównym przedmiotem narad komi latowych ,  i w kilku miejscach 
uchwalono ju ż  zaprowadz ić  dawną węg ie r ską  p rocedurę p rawną.  
Otóż Pe.slh-Ofiwr Zieiluny rozpoczęła  tera/,  s z e r eg  a r ty k u łó w  dla 
udowodnien ia ,  żc przywrócen ie  dawnej  węgie rskie j  adminis l racyi  
sądowej  nic j e s t  ani pożyteczne  ani podobne.  1’i e rwszy  a r ty k u ł  
s ta ra  się pokazać ,  że instytuty p rawne,  na k tórych  opierała  się 
dawna p rocedura,  były największą p rzeszkodą  rozwinięcia  kredytu.

—  Prezydyum namiestnictwa w W e nec y i  wydało pod dniem 
5.  s tycznia następujące obwieszczen ie:

Chcąc znpobiedz,  ażeby  źle nie zrozumiano rozporządzen ie  
namies tnic twa z dnia 29.  grudnia ,  k tó r e  mówi,  •/.<• kasy publ iczne i 
p rywatne  muszą p rzy jmować szostaki  w m. k. albo 1 0  soldi w.  a. 
j ako p rawną  wypłatę 'v kwotach niżej r eńsk iego,  og łasza  s i ę ,  żc  
len obowiązek  odnosi się do wypła t  banknotami ,  gdyż wtedy  uważa  
się szos taki  za ułamki bankno tów je dn ore ńsk ow y 1 l i ; zaś gdy idzie 
o wypła tę  s reb rem,  obowiązują dawniejsze przepisy.

—  Donau Kty. rozb ie ra  w a r tyku le  pod napi sem;  „Praw o 
w y b o rc z e “ , te ustępy mini steryalnego rozporządzeniu  z dnia 5go 
b. m.,  k t ó r e  wykluczają od p rawa  wyboru do sejmów część w y ­
b or ców  uprawnionych wybierać  radę gminną.  Uzna je  powody,  jak ie
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sk łoni ły  mini st ra  do przyjęcia tej zasady w swem rozporządzen iu  
za bardzo  ważne,  i mówi o tem co nas tępuje:

Opinia publiczna w Austryi  oświadczyła się w p rzeważne j  
większośc i  za tem,  aby wszys tk ie  widoki k raju były r e p r e z e n to ­
wane,  i t oż  samo p r z y r z e k ł  p. minister  stanu w swym ckolnikn do 
namies tników.  Aby to się stało,  pot rzebny j e s t  koniecznie census;  
inaczej  być nie mogło.

Jak ibąd ź  census byłby us tanowiony  niski czy wysoki ,  zaws ze  
uża lać się nań będą,  ci, k tó rzy  będą  nim odsunięci  od p rawa  w y - '  
boru.  Rząd  postanawiając census musiał  p rzygo tować  się na u ta rczki  
z rozm ai tyc h  s t ron.  Niepodobieńs two  jes t  dogodzić wszystkim na 
tem po lu ;  nie można żądać  więcej ,  j ak  tylko,  aby wedle możności  
zadość  uczynić s łusznym i r zeczywis tym po trzebom.  T ru dn e  to z a ­
danie,  Dosyć j e s t  zważyć różnicę narodowego,  po l i tycz neg o  i s p o ­
ł ecznego  wykszta łcenia  w rozmaitych  krajach koronnych.  Ś ró d  t a ­
kich t rudności  r ząd  musiał  mieć głównie na uwadze  dwa względy,  
mianowicie :  aby rcp rezen tacy a  zastępowała p rawdz iwie  a nie p o ­
zorn ie  tylko, wszystkie widoki  kraju,  powtóre,  aby p rawo  ró wn e  
by ło  dla wszys tk ich .  Równ ość  p raw a  nie mogła być rozumie się 
samo p r ze z  się,  bezwzg lędną  lecz zasadniczą wzg lędną.  Rozumie 
się,  że nie można było us tanowić j ednakowego  censu dla gmin miej­
skich i wiej skich,  dla stol icy,  pańs twa ,  stolic k ra jowych i ma łych 
mias teczek p rowincyona lnych.  Ro zw aży wsz y  to wszys tko ,  zdawało 
się r zą dow i  najwłaściwiej  ust anowić,  aby w każdej  gminie byli wy­
borcami do sejmu ci, k tó rzy  opłacają  dwie t r zec ie  części  na ło żo­
nych na gminę podatków.

R o z w a ż y w sz y  g run townie  powody mówiące za i p rzec iw po­
wyższej  zasadzie p rzyznać  po t rzeba  , że ś rodek  ten rozwiązu je  
wiele t rudnośc i  i roku je  znaczne  korzyści .  N ie zaprzeczen ie  j e s t  
w  nim naj lepsza r ękojmia ,  że największy w pły w  na wybo ry  z a s t r z e ­
żony dla własności  i intel igencyi .  Jeżel i  w każdej  gminie wybiera ją  
ci, k t ó r zy  dwie t r zec ie  części  sumy podatkowej  opłacają,  to będzie 
tym sposobem j a k  najlepiej r ep rezen towana cała  właśnie gmina a 
nie widoki  pojedynczych  osób.  Zasada  j e s t  s łuszną,  czy s topa po­
d a t kow a  będz ie  wysoka  czy niska,  czy suma podatków całej  gminy 
będz ie  wielka czy mała.  Je s t  to zasada naj s łuszniej sza ze w szy s t ­
kich,  j a k ie  można była wziąść za podstawę,  i nie tylko że  naj s łu­
szniej sza ,  ale za równo  sp rawiedl iwa dla Wiednia ,  T ry e s tu ,  P ragi ,  
j a k  dla każdego  by najmniejszego miasteczka,  dla najbogat szej  j ak 
dla najuboższej  gminy wiej skie j .  Cyt ra  poda tkowa ,  na k tóre j  ustaje 
p raw o  wyborcze ,  będzie w pra w dz i e  rozmaitą , w Wiedniu 20 zł.
w.  a., w St.  Pol ten 8 zł .  w. a., w Hon 4  zł .  w.  a., a w niejednem
małem mias leczku może tylko 2 »ł.  w. a. L ec z  zasada j e s t  w s z ę ­
dzie za ró wno  s łuszna — w sz a k  nie chcemy reprezen tacy i  osób,  
lecz r ep rezentacy i  narodów.  Minimum podatku,  uprawnia jące do wy­
bor u ,  ust anowione j e s t  wed ług  jak największej  s łuszności ,  a z a r a ­
zem tak.  aby wszys tkie  widoki  k raju by ty  r e p r e z e n to w a n e ;  tym 
więc  sposobem nwzględn ione  są za równo  pot rzeby  rzą d u  i wy ma­
gania ludności .  (Dok .  nas t . )

Portugalia
( W y c h o d ż tw o  do Brązy  1 i* J

Rząd  por tuga l sk i  os t r ze ga  publicznemi obwieszczeniami  gminy 
p r zed  wy cho dź tw em  do Br azy l i i ;  za razem nakaza ł  odczytywać  
w kośc iołach i porozlep iać  na d rzwiach  kościelnych spis 7 5 4  p or ­
tuga lsk ich wy chodźców,  k tó r z y  od dnia 7. marca do 4. maja z. r. 
( w  58  dniach)  pomarl i  w porcie Rio de Janeiro.

Anglia.
(Nowiny d w o r a .  — D onies ien ie  z  N ow ej  Ze landy i .  —• O s t ia  z im a.  — W iadom ośc i

b ie ż ą c e . )

L o n d y n  , 10.  s tycznia.  Książę Alfred wybierze  się za kilka 
dni w podr óż  do Indyów zachodnich i Aine ryki północnej .  Okrę t  
l in iowy „St .  G eo rg e“ o 91 działach,  na który wsiędzie,  płynąc 
z  Por t sm ou th  do Plymouth,  przybi j e do Osborne,  ażeby go Kró lowa  
opa t rzyć mogła.

Pod Makoetalu w Nowej  Zelandyi  zasz ła  wed ług  te legraf icznej  
depeszy z Melbourne dnia 6. l is topada k r w a w a  potyczka ,  w której  
k r a jo w cy  zostal i  porażeni  na g łowę  i poległ  ich p rzowódzca.

Obrady mini st rów rozpoczną  się za dziesięć dni, o tym cza ­
sie z j adą  się wszyscy mini st rowie do stol icy 1 zos taną do r o z p o ­
częcia par lamentu.

Do se k re ta r z a  stanu s p r aw  wewnę t rznych  przyby ła  wczora j  
depu tacya najznakomi tszych tu te j szych wydawców dzieł  a r t ys t y ­
cznych  z prośbą,  ażeby  zap ro wa dz i ł  ł a tw ieJsf e postępowanie prasy 
p rz e c i w  nieuprawnionym fotograf icznym odciskom dzienników i lu­
s t row any ch ,  następnie ażeby u ła twi ł  formalności ,  pot) któreni i  do­
tychcz as  sp rowadz an e  z zagran icy odciskane na nowo angielskie 
ryciny i tp.  w tu te j szym urzęd z ie  celnym mogą  podpadać konfiska­
cie. —  Zima tu te jsza s roży  się co ra z  bardziej ,  a n iedosta tek się 
zwiększa,  bo pominąwszy,  że wszys tkie  robo ty  pod go łem niebem 
musiały ustać,  idą w gór ę  t akże  ceny w ę g h  1 żywności .  Zewsz ąd  
nadchodzą naglące odezwy rozga łęz iony ch  w całym kra ju  t o w a ­
r z y s t w  dobroczynności  do zbierania dobroczynnych  da tków.  Je s t  to 
t a k  os t r a zima,  j akie j  od wielu lat  w  tym kraju nic doznano.  Na 
T a m iz ę  nie mogą się puszczać nawet  wielkie statki,  bo b r zeg i  z a ­
m a rz ły ,  a ś rodkiem Tam izy  idą ogromne k ry  lodu, mające sześć  i 
więcej  cali grubości .  Rz ek i  poboczne całkiem pozamarzały,  to samo 
rozumie się o r ze kac h  w h rabs twa ch  ś rodkowych  i północnych.  
D ziś o kr y ła  nas gęsta  mgła  c i emno-żó ł ta  (a  zatem równocześn ie

z wielką mgłą  w Berl inie) ,  jakiej  w tej zimy; j e szc ze  nie było,  a 
mgły  tego rodza ju  uważa ją  za przepowiednie  wielkich mrozów 
Z tein wszys tk iem po pa r kach  panuje wielka ochota;  prawdziwy- 
j a r m a r k  odbywa się na lodzie p rzy  oświet leniu wachlami,  ogniach 
sz tucznych i muzyce każdego wieczora  aż do późnej nocv.

Fraacp.
( H a l a  d w o m  c e s a r s k i e g o .  — W i a d o m o ś c i  bieżące*. - O b s a d z e n i e  d y c C ń / y i .  -  N o w y  

p a r o v y i e c .  ~  D e p u t o w a n i  z  K a r o l i n y . )

I * » r j i ,  10.  stycznia.  Dzisiejszy Monitor ogłasza  cesarski  
dekret ,  k tó ry  ustanawia „ ra dę  cesarskiego dworu*.  Sk łada  się z mi­
nistra dworu ,  wysokich u rzędn ików  korony,  p ie rwszego  urzędnika,  
j en e ra lnego  se kr e ta r za  mini s t ers twa dworu  i z wielkiego po d sk a r ­
biego.  Pod koniec każdego  roku  obraduje nad budże tem wyda tków,  
jakie  okażą się potrzobnemi dla s łużby na rok  p rzysz ły .

Monitor donosi  także ,  że ka rdynał  arcybi skup paryski  p r ze d ­
łożył  Cesa rzowi  pismo z podziękowaniem,  k tó re  biskupi  svrvjscv 
przestal i  duchowieństwu  francuskiemu.

—  Consttitidionnel donosi ,  że senat  wed ług  wsze lkiego p r a ­
wdopodobieńs twa będzie zwołany  na dzień 22go s tyezzia,  a sesya
p raw oda wcz ego  ciała będzi e  o tw orzona  na dniu 4. lutego.  -   Bal
w Tui le ryach ,  k tó r y  miał  się odbyć dnia 9go,  odbędzie się aż po 
upływie  ża łoby po Królu pruskim dnia 23go b. m. Księżna Hami l ­
ton i lady Marie Hamil ton zj echały do Paryża .  P rzybyc ia  księcia 
Hami l ton spodz iewają  się.

W c z o r a j  po skończonej  r adz ie  ministeryalnej  miał  p.  Thouve-  
nel z lordem Cowley długą rozmowę.  —  Minister  Tliouvenel miaf 
zażądać  od wir t embersk iego  sprawującego  intoresa w Pary żu  ośw iad­
czenia względem a r tyku ł u ,  k tóry wyszed ł  niedawno w W urtem ­
barg er Staałsanzeiger.

—  Am,i de tu religion  przynosi  wiadomość,  że mgr.  Meglia.  
papieski  pełnomocnik w Paryżu ,  o t r zymał  z Rzymu polecenie,  r o z ­
począć kanoniczne informacye względem mianownwanych  niedawno 
bi skupów w T ro  yes,  Nevers ,  Atiuecy i Soissons.  Te  informacye 
rozpoczę ły  się ju ż  w popieskieiu poselstwie.  —  Donosi  t akże ,  ze 
minis ter  wyznań odes ła ł  cesa rsk i  dekret ,  mianujący księdza Mounecą 
biskupem w St.  P ie r re  z Martyniki  do mini s t ers twa marynarki ,  
gdzie  j a k  się zdaje  uchybiono pewnej formalności .  Między papie­
skim i cesa rsk im rządem dotąd toczą się uk tady  w sp rawie biskupa 
w Yannes.  Pozos ta j e  j e szcze obsadzić stol ice biskupie w Per igu-  
eux i w Bassc T e r r e  (Guade loupe)  gdzie b iskups twa  za wn ko wały 
po śmierci  msgr .  George  i po przeniesieniu msgr .  Forcad e  do Nevers.

—  Parowiec  awizowy „Argus* ,  zbudowany podług  n o w e g o  

sys temu według  planu i pod okiem Cesarza  na Sekwanie  koło P a ­
ryża ,  j e s t  j u ż  go lów  i w kró tc e  rozpoczną się z nim próby pod do­
wództwem porucznika  l iniowego F leur iot  (le Lnng-Ie.

Deputowani  południowej  Karol iny przyjechal i  tu na Anglie,  
ale niewiadomo w jakiej  misyi.

Włochy.
( P r z y s p o s o b i e n i a  w o j e n n e .  — S t r o n n i c t w a .  — W o j s k a  n e a p o l i U t i s k i e  w  r / . y m s k i e m .  —* 

F a m i l i a  k r ó l e w s k a .  — N o u c  n a c i ą g i  w  p a p ie s k ie n a .  — D o n ie s i e n i a  z  G a e t y .  — Rad® 
m i n i s t e r i a l n a  w  S ycy l i i - )

S a r d y n i a .  D. 7. i 8. s tycznia odp łynę ły  do Neapolu w o j ­
ska sa rdyńskic  na dwóch okrę tach  t r anspor towych .  W  porcie z po­
spiechem prze rab ia ją  dwie korwe ty  żaglowe na bombardy.  T a k ż e  
w arsenale  panuje wielka czynność.  Bez ustanku wyprawia ją  r oz ­
maite zasoby wojenne,  a osobl iwie amunicyę i c iężkie kule do Mola 
di Gaeta,  gdzie j e s t  pa rk  oblężniczy Piemontanów.

—  Komi te t  par lamentu  s t ronnic twa un i t a rno-monarchicznego 
s tanowczo  się urządzi !  pod p rzewodnic twem komandora Bouncompa-  
gni.  Ale Ra tnzzi  i Depret is  nie przyjęli  ich p rogramu,  k tóry zapo­
wiada poparcie  r ządu  tem.  że zachęca do uzbrojenia.

H<>a i » s t v v o  k u . 4 r i e l n c .  Z Rzymu donoszą pod d. 5. s tycz­
nia:  W czo ra j  lu s t rował  j e n e r a ł  wojsko  ncapoli tańskie w państwie 
kośoielnem.  Jedn a  cześć o t rzymała  pieniądzu na podroż do domu, 
ale wielu z nich udało się z swoimi oficerami do powstańców 
w Abruzzacl i .  Hrabia Trapan i  dotąd bawi w Rzymie,  gdzie obec­
nie jest do 4 0 0 0  Noapol i lanów.  Przyjechać tu w misyi Króla h ra­
bia Viai ,  jeden z dowodzących  w Gaecie j en e ra łów .

—  Owdowiała Kró lowa  neapoli tanska i jej dzieci nie bywaj? 
w towarz ys t wac h ,  sama j e dna k  przyjmuje odwiedziny ka r dy na łów  1 
wyższego duchowieńs twa,  lecz przytem zachowoje się najściślejsza 
e tykieta dworu .  Oslatuicmi dniami zaprasza ł  Papież całą rodzinę 1 
hrabinę T rap an i  do stołu,  ale innych nie było gości .  P rawd a  nic 
j e s t ,  ze Kró l owa  wywioz ła  z Neapolu znaczne sumy pieniężne ' 
kosz towności .  Mówią,  że Papież łoży na u t rzymanie  król .  familii; 
Pomieszkanie hrabiny Trap an i  w pałacu Lonzano j e s t  bez wszelkiej 
wystawności .

—  Przedwczora j  przybyło  do Rzymu 00  ocho tn ików z Fra*1'  
cyi i Belgi i ,  chcąc wstąpić  do batal ionu papieskich żu a w ó w,  który 
l i czy  teraz 6 0 0  ludzi ,  a jak ty lko zupełni e  będzie  zorganizowany)  
odejdzi e do nadmorskiej  prowincyi  i do rzymskiej  kampanii .  Żołd 
oficerom je s t  po d w y ższ on y .  J u ż  do. 1- s tycznia  p r zy z w o l i ł  im P®' 
pież  graty f ikacyę  w  kwoc ie  miesięcznej  płacy.

—  T rzy dz i e s tu  of i cerów żandarmeryi  niechętnych mobilizafeyh 
podało o dymisyę.

—  Sardyńsk ie  wojska obsadzi ły Fondi ,  i s toją aż w Cartell°> 
tuż pod Ter rac iną .



N e a p o l .  Francuskie  i p i emonckie dzienniki  mówią z wielką 
pewnośc ią  o tein. że r ząd sa rdyński .  ażeby odpowiedzieć życzeniu 
Cesarza  Napoleona,  chce zastanowić kroki  nieprzyjacie lskie  pod 
Gacią po 19. b. ni. dla rozpoczęcia negocyacyi .  Na p rzypadek,  
jeżel iby rozpoczęc ie  zawieszenia broni  p r zysz ło  do skutku,  odp ły ­
nęłaby f rancuska flota dnia 19. b. m. z pozos tawieniem jednego 
tylko okrętu pod Gaetą,  i według- zapewnienia dziennika Oonstilu- 
tionnel k rąży łaby  niejaki czas na morzu  ad ryatyckiem.  Dnia 19. 
jednak nie skończy się zawieszenie broni ,  lecz dopiero wtedy ma 
być s tanowczo  zawar te ,  jeżeli  w ogóle przy jdz ie  do sku tku  p o r o ­
zumienie względem zawieszenia broni ,  k tó r e  ma t rwać  dłuższy czas.  
Tymczasem utrzymuje  Jndependance , ze Król  F ranci szek  nie p r z y ­
stanie na żadną podana p ropozycyę.  a mnrsylski  te l eg ram donosi 
z Gaety 7- 5. b. m., że  Piemonfauie ciągle s t r aszl iwie dają ngnin, 
że kula ugodzi ła  w ginach zamieszkany p rzez  Króla,  i że mini s t ro­
wie nalegają,  ażeby Król i Królowa schronil i  się do kazamatów,  
że kule sięgają także do szpi talu cen tralnego,  i ze pacycnlów p r z e ­
noszą do Ter r ac i ny ,  a załoga za toczy ła  nowe 80fun towc  działa.

—  Powiod ło  sio u twor zyć  nową radę namies tnictwa w Sycylii .  
T o r r e a r s a  objął  mini s t ers two  ska rbu,  Emerico Amar i  sp ra w  w e ­
wnęt rznych ,  Orlando sprawiedl iwośc i .  Snntelia robót  publ icznych a 
Turissi  mini sters two rolnictwa.

R o sp .
(P ism o do j«*n»*rala Sinoj- iv*s. i

ł , e t e r s b u , ‘S  I 29. g rudnia.  Cesarz  wydał  pod d. 17. na­
s tępujące pismo odręczne do j ene ra ł- adj i i tan la  S ino jewa :

„Mikołaju Wasi l ewiczu!  Powierza jąc  Ci wychowanie  kocha­
nych synów moich,  byłem przekonany,  ze j a k  najgorl iwiej  zajmiesz 
sie icli umyslowem i moralnem wykształceniem.  Twoja  n iezmor ­
dowana gor l iwość po twie rdz i ł a  moje oczekiwanie .  Obecnie u lega ­
jąc z wielkim i szczerym żalem twojej  prośbie,  uwolnić Cię od tych 
o b o w i ą z k ó w ,  wyrażam Ci moje se rdeczne uznanie, za t rudy i s t a ­
rania o Ich ces.  Wysokośc ie .  Oby Bóg dopomógł  rozwinąć się 
tym przymiotom dobrym,  k tóre wszczep i ł e ś  w nich. Pozosta ję  Ci 
zawsze życzl iwym.  (Po dp i s . )  Kochający Cię i wdzięczny A /exander.li

Księstwa Naddimajskie.
( P r / . em o w a  ks ięcia  Kuz.y.j

Podług  Opia i one nutiona/e miał książę Koza następującą p rz e ­
mowę do m i n i s t r ó w  Wołoszc zyz ny :

„Moi panowie mini st rowie!  Sądzę ,  że  ostatnie roz ru chy  w kraju 
dosta tecznie są zbadane,  by rezu l t a t  ś ledztwa mógł  być p r ze d ł o ­
żony izbie.

Zarazem chciejcie panowie uwiadomić izbę o przybyciu kilku 
okrę tów z ładunkiem broni do j ednego z naszych por tów.  P ow ie d z­
cie przy tej sposobności ,  ż.c postanowil iśmy u t rzymać neut ra lność 
naszego t e r y t o r i u m  i zmuszać  każdego do szanowania jej .  Be- 
dzicmy p rzeszkadzal i  zg romadzeniom ludzi,  k ló rzyb y  mogły za k ł ó ­
cić nasz spokój wewnę t rzny  lub naruszyć naszą neut ra lność ,  nieod- 
syłając ich j edn akż e  do krajów,  gdzie może są zagrożen i  dla p r ze ­
s tęps tw poli tycznych lub jakim wyrokiem sądowym,  ale o raz  nieoka-  
żujac im czynami ani sympatyi  naszej  ani niechęci.  Mamy s t ano w­
czy zamiar  u t r zym ać  porządek,  gdyż lylko porządek  jest  rękojmią 
naszego zbawienia.

Chciej ,  panie prezydencie,  oznajmić izbie,  że będzie wezwana 
do obmyślenia ś rodk ów  na to, ażeby zmusić do szanowania neut ral ­
ności naszej każdego ,  ktohy chciał ją  naruszyć.  Nasz  kraj  p r ze ­
bywa t e raz  swoje przesilenie.  Wiadomo wam wszystkim,  co się 
dzieje w Europie.  W ę g r y  sądzi ły,  że nadesz ła  dla nich pomyślna 
chwila,  odzyskać  również  nap ow ró t  swoją narodowość ,  i że nasz 
kraj  może s łużyć  im za podstawę ich działań.  Nie można cierpić 
t akich planów,  znaczyłoby to łamać neut ralność ,  a ta j e s t  naj lepszą 
rękojmią,  j aką możemy dar naszemu Monarsze i gwaran tu jącym 
n iocar s twom.“

Po tem zw ró c i ł  się książę do ministra wojny i r z e k ł :
„Panie  j ene r a le !  Chciej p ;,n uzupełnić kadry swoich pułków.  

Zaleci l iśmy panu,  zaproponować  radz ie  mini st rów sumę pot rzebną 
na ekwipaż.  i jeśl iby wymagała pot rzeba,  możesz pan p rzekroc zyć  
tę sumę.  albowiem izba dała nam dość dowodów dobrej  chęci i pa ­
t r io ty z m u ,  byśmy mogli przy  takiej  sposobności  wątpić o jej po- 
niocy. Bądź pan golowym,  gdyż wiadomo ci, że zaw sze  dlatego 
tylko obsadzal i  cudzoziemcy nasz k raj ,  iż my niemogliśmy go obsa­
dzić . Dziś  posiada kraj  narodowy sz ta n d a r ;  Rumuni  skupiają się 
około tego sz tandaru ,  gdyż uświęcil i  go wotami  swemi z 5.  i 24.  
s tycznia.  “

Turcy a.
(W o js k o  tło ftosnii .  — O m e r  W iadom ośc i  b ie ż ą c e . )

K o n s t a n t y n o p o l ,  t ło H am l. iYachr. te l eg rafowano z Pa- 
v.Vżii pod cl. 10.  s tyczn ia:

W e d ł u g  wiadomości  z Konstanopola powstały zaburzenia .  
1’o r t a  wys ła ła  do S yr y i  pieniądze dla wojska.  Do Bośnii  wyprawia  
" ę j s k a .  Na gie łdzie p o p ł o c h .

T riester jAty. donosi,  żc były S ir  dar  Ekrem,  Omer Basza,  
który ju ż  dawniej  o tr zymał  pozwolenie wróc ić  do Konstantynopola ,  
P rzyjechał  dnia 24.  grudnia  do stolicy i odwiedzał  ministrów.

Doniesienia i ostatniej poczty.
P a r y ż ,  13.  stycznia.  J a k  donosi dzis iejszy Monitor, / w o ­

łany j e s t  s enat  na 22. '  b.  m.

L o n d y n . 12. s tycznia,  wieczorem.  U'hnes podaje nas tępu­
jącą te legraf iczną wiadomość z Wiednia z 12. b. 111. :  Poseł  f ran­
cuski  oznajmi ł  u rzędownie  h rab iemu Rechberg .  ze  flota f rancuska 
ustąpi  z pod Gaety 19.  b. m.

I l z y n t ,  8. s tycznia (na P a r y ż ) .  Zapr zecza ją  (emu. j a k o by  
Austryn zadała rewizyi  konkordatu.

: % r a p » l , 12. stycznia (na Pa ry ż ) .  Książe Carignan p r zyb y ł  
dziś i e skadra  angielska sa lutowała  go.  —  Z Sycylii  donoszą,  ze 
mianowanie nowych radców- przyję ła  ludność dobrze,  i że spoko j-  
ność j e s t  p rzywrócona.

T u r y n , 12. stycznia.  Opinione donosi ,  że pogłoska w z g lę ­
dem wystąpienia Ean tego z mini sleryum wojny j e s t  bezzasadna .  
Król mianował  Far iniego se k re t a rz em  swego  p rywatnego gabinetu.  
Z dniem 1. stycznia zwin ięte  zos tało mini sleryum sp r aw  z e w n ę ­
t r znych  w Neapolu.  Z sześciu j e ne r a łó w  burbońskich  uwiezionych 
w Neapolu wypuszczono j u ż  kilku na w o ln o ś ć ; z d a j e  się,  że w kró tc e
wszyscy będą uwolnieni.  Wz ględem powiększenia armii nie mógł
rząd uchwalić  jeszcze nie s t anowczego .  Książe Carignan  zwiedza ł  
robo ty  obleżnieze pod Gaetą.  Brygada Re i dwa bataliony ru ch o ­
mej g-wardyi  na rodowej  ( z  Toskani i  i Bunonii)  odeszły  8go b. 111.
z Neapolu do Palernni .  — Na radcę Scinloję w Neapolu s t r ze l i ł
ktoś z pistoletu,  ale kula uwięzia w fałdach g rubego  płaszcza.  —  
Cytadela incsyuska sławi  waleczny  opór.

T u r y n ,  13* stycznia.  Dzisiejsza Opiniom; powiada :  „ P r z y
te raźn ie jszych  s tosunkach nie można myśleć o wojnie 7. Aus lryą  
nawet  za dwa miesiące.  Wioch y  muszą same dokonać dzieła o s w o ­
bodzenia,  gdy ż  lylko obawa intorwencyi  f rancuskiej  obudzi ła w n ie ­
k tórych gabinetach niechęć ku wojnie wloskiei .  Gdyby Włochy
miały dość silną armię,  n i esp rzec iwiałaby się Enropa pomyślnemu 
zapewne rozwiązan iu  sprawy  włoskiej  orężem.

Ale w p rzeciągu dwóch miesięcy nie mogą Wioch y  postawie  
takiej armii .  Ministeryum musi rozpoznać środki ,  jakie posiada,  
by uchronić się wszelkiego zawodu,  i jeśli uspokaja W io ch y ,  musi 
pokazać,  że  nieda się owładnąć  par tyi ,  która chce wojny za j aką  
bądź  cenę- W y b or c y  powinni zw rac ać  j ak  największą uwngęna ten 
s tosunek.

Wiadomości handlowe.
15.  s tycznia .  Na  wczora j szy  l a rg  przypędzono 1 34  

s ztuk  bydła rz eź n eg o ,  mianowic i e  z S ze z e r c a  8  w o ł ów ,  z  Ż ó łk w i  
8,  z  Daw idowa 2  stada po 30  i 29  w o ł ó w ,  z  Rozdo łu  2 4  i z  S t o ł -  
pina 35  w o ł ó w .  Z tej l i czby sprzedano —  jak się dowiadujemy  —  
na largu 1 0 8  sztuk na potrzeb miasta,  i płacono za wota,  m o g ą ­
cego  wa żyć  2 7 0  ffi mięsa i 2 4  U  łoju,  51/1.  5 0 e . ;  sztuka zaś ,  
którą s za cowano  na 3 90  U  mięsa i 70  U  łoju,  kos z towa ła  S l z ł .

Przyjechali do Lwowa
Dnia ló ,  stycznia

l lolel ro sy jsk i : PI*. Cielecki Al f ,  z Brochowa. Ile. Drol.ojcwski Józ.,  
z Balicy. — Hr. F redro  A1»‘X. Jan, z Bienkowy w is /n i

Hotel europejski: Czajkowski Jan, z Boberki. — Ośmiatowski Szymon, 
z Janczyna. — Kozhorski Ant., z Buckowiec. — Stankiewicz Sof . ,  z 1’odlisek.

Hotel krakowski : Zwolski Juliusz, z Breńca górnego. —  H r .  SUrzeński  
Leopold, z Podknmienia.

Wjfjecbe Ji te  Lwowa
Dnia 15. stycznia.

PI*. : Radziejowski Edw., do DiłUowiec. — Hr Kalii owski Wi., do B a- 
kowier. — Morawski Konst., do Pehorzec. — Polański Lud., do Rakowa. — 
Skrzytzyński Józef, do Pohrebna. — Pokorny Ant., e k porucz., do Wioch.

Spostrzeżenia meteorologiczne we Lwowie. 

Dnia 1-i. stycznia 1 861 .
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D z is  w sali teatralnej  wielki  bal maskowy,
Ju tro  w t eatrze  n iemieckim:  „ l l o c h ż c i t  h c i m  L f t t e r n c n -  

se l» 4 vi i i , “ operetka,  i „ H e r  g - c h i l d e l o  E i a u s k u c c l k t , “
komedya.

W  p ią tek  na scenie polskiej na dochód panuy T arg ow sk i e j  : „ L u d ­
g a r d a , “ I r a j e d y a  \v 5 akiach L.  Kropińskicgo.

T  «  r  m  i  n  a
obrotu sprato i papierów  giełdorą/ch.

C i ą g n i e n i a ;
Dnia 2. stycznia. Losy kredytowe.

„ 2. « Nowe tryes tyńskie  los po 50  zl.
„ 2. « Losy z roku  1854.
„ 2. „ Henty Com».
„ 1 5 .  n Losy lir. Waldsteina
„ 15. « Losy księcia Salm.

Od 2. do 16. stycznia 21 zt. od akeyi kolei Karola Ludwika.
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W y p ł a t y :  
kuponów zapadłych z dniem 2. stycznia 1861:

5%  pożyczki narodowej.
5%  lombardo-weneckiej p o ż y c z k i  z r  1850.
5"/t weneckiej pożyczki z r .  1859 
31/ź%  lombardzkiej kolei z prawem p ierw szeństw a.  
ó°/ siedmiogrodzkich obligacyi indemnizacyjnych. 
Akcye kolei północnej.
Delto kolei zachodniej.
Detto  kolei państwa.
Detto kolei Karola Ludwika.
6 %  listy zas tawne banku narodowego.
5%  obligacyi pardubickich  z prawem pierw szeństwa. 
5% obligacyi Lloyda.
Akcye niż. austr .  banku  eskomptowego.
Akcye bankowe po 30 zł.
Detto kolei Grac-Kóflach po 3  zł.  od akcyi.

Telegrafowany knrs wiedeński papierów i weksli.
Dnia 14. stycznia.

Z pożyczki naród, po 5%  za 100 73.70. Metaliki po 5 ^  za 100 zł.
62.35; po za 100 zł.  -  ; po 4%  za 100 zł. -  . — O b l i g a c y e  i n -
d e m n i z a c y j  n e : Niższej Austryi po 5%  za lo o  zł. ■ . — ; W ig ie r  • •

Galic j i  . — ; Bukowiny —.— ; Akcye Banku narodowego sz tuka  737 .— > 
instytutu kredytowego dla handlu i przemysłu 155 .— ; n iższo-austr .  towarzy­
s twa eskomtowego — . .

L i s t y  z a s t a w n e .  Galie, instyt.  kred . po 4%  za t£ 0  zł.
^ V e x I o w y .  Sre l  ro za 100 zł. połudn. niemieck. waluty 149.7> — 

Lipsk za 100 talarów — . . Londyn za 10 fantów sz ter l .  149. ' 5. Medyolan 
za 100 zł. waluty aust rysek .  — . — . Paryż  za 100 fr. — . —.

K u r s  z ł o t a .  Dukaty ces. mennicze 7 10, dukaty ces. pełnej wagi 
— . . korony — , pólltorony — — .

K n r s  l w o w s k i .

Dnia 15. stycznia.

Dukat holenderski 
Dukat  eesarsk i  .
Półimperyał  zł.  rosyjski 
Rubel  s reb rn y  rosyjski  .
T a la r  p rusk i  . . . .
Polski k u ran t  i pięciozłotówka . . 
Galicyj.  listy zas tawne za  100 z ir .  , 
Akcye gal. ko l .że laz  Karola Ludwika | 
Galicyjskie obligacj e indemnizacyjr.e | 
6% Pożyczka narodowa

gotówką towarem
zł. c. zł. c.

wal.  austr. 6 99 7 8
r, n 7 1 7 10
* * 12 14 12 33
51 7- 2 32 2 35
r R 2 23 2 2ż
»! P

*6 26 87 25
bez 153 — 156 —

kuponów 61 68 62 55
73 38 74 48

Knrs g ie i f iy  w iedeńskie j
Dnia 12. stycznia.

I .  D i n g  p u b l i c z n y .
A. P a ń s t w a .  pien.

W austr .  wal .  po 5% . . 55.75 
7d pożyczki naród, z proc. 

od s tycznia  do lipca p o 5%  74 60 
Z pożyczki naród, z proc. 

od kwiet.  dopsżd .  po 5%  74.70
fi r .  1851 < ser .  B. po 5 % ------
Metaliki po 5%  . . . .  62 50
Metaliki z proc. ed maja do 

lis topada po 5%  . . . .  63.50 
dtte. ,, 4 ł/s % • ■ ■ 52 75
dtto. W -
dlto. „ 3 %  . . . .  35 -
dt to. „ 2 % %  . . . .  32 50
dtto. „ 1 % ........................ 12 30

P rz e z ,  do wvlos. z r .  1839 105 50 
„ 1854 84 25 
„ 1860 83 50 

P rz e zn a cz o n e  do losowań, 
z  r .  1860 po ICO zł . . 84 50 

Renty Como po 42 lir .  ans.  15.—

Wyło*. Obi. d a wn . j  ^ ‘7
długu państ.  . |  ” 4 ,J/  45 .—

( » —
P rz e z ,  do ios. obi. ) ” 0/ __ "7_

daw.(llugu paiist. { ” 2, ? o! 
z proc.  w kraju ) ” "

/ u * /0 ~ •

dtto. z procent j  ” \
za g ran ica  . |  ^  46 .—

II. K r a j ó w ’ k o r o n n y c h  
. . /  N iższej  Aus try i  . 85 —

|  "k I W yż Aust.  i Salb .  87.—
^  % 1 C z e c h ................. 90 —
. £ ’■ ']  M o r a w i i .....................  86 50
«> J| /  S z l a a k a ............f 5 .50

J Styi-yi...............86—
I  T y r o l u ............ 9 7 —

S 0 ( Kar.,  Kr< iny. i W yb.  88 .— 
® &■ V W ę g i e r .....................  65 25

towar.
56 —

74.70 

74.80 

62 75

63.75 
53 — 
47.60 
35 60 
3 3 . -  
12 50

1C6 -  
84 75 
83 75

84.75
15.50 
6 0 —  
6 2 .— 
4 6 —  
4 0 . -  
4 4 —  
42 —
3 8 __
34 — 
3 2 . -  
60 -  
62— 
4 6 -

86.50
87.50 
91.- 
87. 
8 6 -  

8 7 . -

8 9 —  
65 75

■“ 6 §  )  '  Sławonii 

1 “
iGalioyi 

SlSie

p i e n .
; (Ban. T em .,  Kroacyi

63 -  
62 — 
60 75 

109 —  
88.25 
69—  
45 —  

3 % %  3 9 —  
3% 3 3 —

n

ó. n rSiedmiogr. i Buków 
Lom.wen. poż. z r. 1850 
W en.  pożyczka z r. 1859

, n, f P°Dług Tyroln

Dług  Salcburga 

Dług Krainy .

towar

63 50 
62 60 
61.25

88.50 
60 -  
46 — 
4 0 —  
34 —  
28 —  
22—
20.50

2 %  21 —  
l'3/4 % 2 0 —

* •  S t a n  o b l i g .  d o m c s t y k a l n .
po 3% za 100 zł. . . 20 —  21 —

„ 2'/*% za 100 zł. . . 17—  18—
n 2V4% za 100 zł.  . . 16.— 17.—
» 2%  za 100 zł. . . . 14—  16—
n 1% %  za 100 zł.  . . 11*— 12—

3 .  A k c y e .
Banku n a r ............................  747.— 749 —
Inst .  kred. d!a handlu po
200 zł. w. a ........................  156 30 155 50

N iż .-aus tr .  tow’. eskomt.
po 500 z ł .............................. 566 568 -

Półn. kolei po 1000zl. m.k. 2065 2 0 6 6 .—
T ow . kolei żel  państw a po 

200 zł.  m. k. czyli 500 fr. 281 - 281.50 
Kol.Ces. E lżbiety po 200 zł.  183 — 183.50
Fołutl.-półn.-nieiu.  kolei

kom. po 200 zł.  *n. k. . 105 -  106.— 
Kolei Cisy po 200 zł m. k .  

po 140/1- (7 0 % )  wpła ty  147.-  147—
Połud. kolei p a ń s t . , I o m b -  
wen. i central .  - włoskie j  
kolei żel. po 200 zł. w. a. 
czyli z w p ła ta
140 zł. ( 7 0 % )  . . . 1 8 8 -  . -

Kol. Kar .  Lud. po 200 zł. 
m.k. z w p ł-p o l2 0 z ł . (6 0 % )1 5 4 .—• 154 50 

Kol. P r e s z b .T y r n .  I. emis.
po 2 0 0 ' 4 - m-k.................... 22—  24—

dtto. II. emis.  po 200zł.  m.k 60 —  65 .— 
Kolej B ustehradzka  po 

500 zł. "»• 1[> ' ' . . . 645—  650. -

pien.
Kolej Aussig .-Ciepl.  po
200 zł. m. k ........................108.—

Kol. B ern .  Ross.  po 200 zł.
dtto. z p ierwszeństwem  

po 200 zł. m. k. . . .  — — 
Kol. Grac.-K6H. i Tow'. 

górn .  po 200 zl. w. a. . 106.— 
Austr .  towarz .  żegl. par.

po 500 zł.  m. k.................... 3S0 —
Lloyda w T ryeście  po
500 zt. m. k ...........................130—

Mostu lańc. w Peszcie  po
500 zł.  m. k ........................ 395—

Tow. młyna par. w W ied .  
po 500 zł.  in. k. . . .  350.— 

Powsz. aus tr .  Tow. gaz. 
po 250 zł. m. k. . . .  —.—

tt .  L i s t y  z a s t a w n e .
( 61et. po 5% 100 —
) 10 * 5% 96 —

Banku n a ro ­
dowego » - ,1 p rzeznacz,  do w’ mon. kon. I „, QDl los. po 5%  88 50

na 12 m. 5% 
za  100 zł. 39.50Banku naro-

towar

110.—

200—  

1C8.— 

382.— 

150— 

4C0—  

355.—

100 50 
97

89 -  

100 -  

85
86.50

dowego < p rz ez ,  do los. 
w wal. austr .  ^  R% _ _0

Gal. Tow. k red .  po 4%  . . 86.
6. Obligacye z prawem 

pierwszeństwa.
Kolej Elżbiety  po 5%  za

10()' zł.  m. k ....................... 9.7. -  95 50
detto detto w s reb rze  
uproe za 100 zł, w. a 111.75 112 25 

Tow. austr .  kol. państwa
pe 500 f r ..............................  148.50 149—

Kol. póln. po 100 zl. m. k. 96 .— 96.50
Kol. Lomb. wen. po 500 f r . 146.— 148.— 
Kol. Gloggn. za 100 zł. . 77 .— 78. -
Tow. żeg. par .  na  Dun.

za 100 zl. m. k .................  94.— 94.50
Lloyda za 100 zł. . . . SO.— 81.-

6 .  L o s y .
insi .  kred .  dla handlu po 

100 z ł .  w. a ......................  108.50 109. ~

pien. to
Tow. żeg. pa r .  na Dun. po

100 zł.  m . k .......................  94 50 94 75
P ożycz .T rye .po  lOOzł.w.a.l  11____U 2 . -
Pożycz, miasta Budy po 

40 zł.  w. a .................. 37.  -

Salina
Palfiego
Clarego
St. Genois
WindiscbgT
WalJsteina
Keglcvicha

po 40 zł. m. k. 87 —
„ AO „ « 38.50
n AO » 35 25
» AO „ w 34 —
n AO „ n 3 7 —
itza 2 0 zł. n 20 —

20 „ n 26 —
10 „ ,, 14 75

37.50 
88 —  
39 - 
£6 76 
34 50 
37 50
20.it) 
26 •() 
15.25

W e k s l e .
(Na 3 iniesięce.)

Amsterdam za 100 zł.  hol. —  — —
A u g s b u rg z a io o z J .w .  p . -n . l2 8  25 128 50
Berlin z a 100 tal . . . . ________
W rocław za 100 tal . . . — —  —
Frankfurt  za 100 zł. w. p.-n 128 50 128.75 
Genua za 100 lir. piem. . —
Hamburg za 100 M. B. . 113 — 113 15
Lipsk za 100 tal .......................   —
L iw urna  za 100 l ir .  tosk. — .    ,. -
Londyn za 10 ft. sz t  . . 149.75 149.75
Lugdun za 100 fr.  . . . —  - I  —
Medyolan za 100 zł.  w. a. 59 30 53.30
Marsylia za 100 fr. . . . 59 .50  —
Paryż za 100 fr ..................... 59 60  59.60
r I-aga za  100 zł. w . a. , ________ —
T ry es t  za 100 zł. w. a. .   —
Wenecya za 100 zł. w. a. —.   __, __

(31 dni po ukazan iu .)  
Bukareszt  za 100 piastr.  woł 21.50 — . — 
Konstantynopol za 100 piast. t u r .  —

K u r s  z ło t a .
w przec ięc iu  w w. a*

Dukaty ces. m en..................... 7 zL  9 c.
dtto. pełnej wagi . . . 7 „ 8 „

K o r o n a .......................................  „ GO n
20f r a n k ó w k a ................................. „ ly „
Rosyjski impery..................12 „ 36 „
T a la r  związkowy . . . .  2 „ a 6 5 i#ł|
S r e b r o ........................................   zt.  _ r.
Kurs korony w c. k. kasach 13 zł.  50 c<

D z i e s i ą t a  l i s t a  sk ładek  z wykupna k a r t  uwalnia jących od po- 
w  nszowania  Nowego roku 1861:

Złożyli W  W . :  Jego Excellencya  jen e ra ł  komenderujący M elzcr  6zł. ,  
Mttller pułkownik  2zl. ,  Supernechicli  2zł. ,  N. N- l z k > W achte l  I z b ,  Kreimel 
I z b ,  S tock inger  I z b ,  R. O. Sc h w a rz  3zb  30c.,  A- K. 16c., W . Madurowicz 
6 z b ,  pani W in te r  l z ł . ,  rGeorg Ostermann I z b ,  Komarnicki l z i . ,  Zinkowski Iz b ,  
Jahn  l z ł . ,  pani Kościcka l z ł , ,  Jan  Ł ozińsk i  2zł.  44 c>> Ustyanowicz 2zł. ,  A. S. 
6 0c .,  Mttller 50c., R ich ter  30c.,  pani L anckiew icz  BOc., pani Now akow ska  20c.,  
Scholz  10c.,  pani Clioloniewska 10c., pani Klimescb 60c., Karol Piwocki radca  
nadworny 2 zb ,  Merkel lz ł . ,  pani W itoszyńska  lz ł . ,  Panl Knedicb l z ł  , Moszyń­
sk i  20c. , Ignacy K a rg e r  3 0 c . , Roman Decykleivicz lz ł . ,  Gawlikowski lz ł . ,  
G ers tm an  30c.,  Z ie g le r4 0 c . ,  S w ac ina  50c.,  F ry d ry k  Schuhut lz ł . ,  Jakób Menach 
I z b ,  D w orzak  3/.b , Dr.  Jó z e f  Malinowski l z ł . ,  W ł aszy ^sk> 30c., S trom mer 40c.,  
pani S iem asz  lz i .  Razem  B lz b ;  do tego dziewią^9 Bsta 6 3 lz ł .  45c. Suma 
682zł.  45 c.

— Korespondent gaze ty  w arszaw sk ie j  z Szanghai  podaje następujący 
c iekaw y opis tamtejszych okolic:

P ro w in c ja  K iang-Su ,  rów nież  jak  sąsiednia je j ,  £ r a nicząca na poludnio- 
zachód, Cze-K iang, są uważane za  ziemie najbogatsze ,  najżyzniejsze, nie tylko 
z Chin, aie ; z całego św iata.  One to dosta rcza ją  obcym krajom najpiękniejsze 
i  najlepsze jedwabie,  wydając  p rzy  tem w sze lk ie  produkta  najżyzniejszych ról.  
T u ta j  rzeczyw iście  ten sam g run t  każdego roku  dwa zbiory dostarcza.  Zimowe 
zas iew y,  na końcu tego  miesiąca lub w  początku lis topada dokonywane, które 
op rócz  żyts ,  owsa i kartofli , są p raw ie  też same j a k  n n a s ,  zbierają  s ię  w maju. 
N a  ich  miejsce zasadza się  baw ełna  i ryż ,  a tych żniwa właśnie w  tej porze  
się  odbywają.  Ponieważ te dwa produkta  nie są  uprawiane w naszym kraju , 
może za in teresu je  was o nich kilka słów usłyszeń.

G łó w n y  Redaktor JfS. ( ^ z r z e n i a u  a, S u r t y n i *

Bawełna j e s t  (o k rzaczek ,  najwięcej <1“ łokcia wysokości dochodzący, 
nie rozłożysty i z pozoru bardzo podobny do dzikiej róży. Ziarno, zasiane na 
końcu maja lub w  początku  czerwca, w yras ta  prędko j rośl ina w c ią g u  sierpni* 
kwitnąć zaczyna. Ale to kwinięcie  t rw a  tylko t r / y  lul> C2tery d o i .  K w i s t  

opad:-, i formuje się  mały, jakby orzechowy luk kasztanowy paczek .  T en  do­
chodzi w ciągu w rześn ia  do wielkości średniej pomarańczy, a doszedłszy do 
zupełnej dojrzałości,  pęka na trzy części i odsłania trzy białe jak  śnieg lub 
puch gęs i  runa .  W ten czas  zbiór musi się  zaczynać, a ca}a umiejętność rol­
nika na tem zależy, aby 6ią wziął do tego w właściwym czasie, aby żaden taki 
k łębeczek  sam przez  się nie  spadł i swej wartości wilgocią g run tu  nie zmniej­
szył, albo skutkiem d e s .c z u  zupełnie jej  nie stracił .  H0 zebraniu ,  wystawi* 
się  te k łębki  dla suszenia na słońce, po czem oddziela się bawełna od ziarD 
nasienia,  których jes t  zwykle sześć  w każdym kłębku, wielkości grochu.

7i tych część służy do następnego zasiewu a reszta  do w yrobu olej*' 
Krzak i  się wyrywają i s łużą  na opał a popiół na użyźnienie ziemi. Ale je** 
także bawełna zóita, k tóra  szczególnie w tych tylko stronach  i w okolicach 
Nankinu się  uprawia .  Z niej to wyrabiają  si? materye znane pod nazwiskiem 
nankinów w  Europie ,  ale  tu tylko p rz ez  uboższe klasy noszone.

Drugim, bardzo ważnym letnim produktem jes t  ry ż j  jego ziarno esia lud­
ność Chin żywi. Niedostatek ryżu, nieurodzaj, sprow adza  głód, choroby i śmierć 
milionami.

U praw a  ryżu  wymaga g run tów  n i s k i c h  i Ciągłej wilgoci.  Powszechnie 
zas iewa się naprzód po bagnach, na b r z e g a c h  rz ek  i kanałów', a gdy się trawk* 
gęs ta  do 4, 5 cali wzniesie , p rzesadza  się  ją  kupkami na g ru n ta  wyższe, gdzi* 
c iąg le  musi być polewany, do czego kanały, rowy, sadzawki dostarczają  wody' 
Ale niestety, biada ludowi, kiedy rok bardzo suchy, (d. n .)

Z  c. k. galic. drukarni rządow ej.


